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O B W I E S Z C Z E N I E .
Wmoc uchwały W. Trybunału I. Jnstan- 

eyi M. Krakowa dnia 17 Lipca 1832 r. ad 
Nrd 2721. ruchomości po star: Ilerszlu Pin- 
kusie Chotuwitzu pozostałe; jako to: to­
wary wełniane—■ plulna— płucienka— wyro­
by srebrne— pościel— zegary— rozmaita sto- 
laiszczyznn— wyroby mosiężne — kiążki w 
jeżyku hebrayskim— i t. p. w mieście Ka­
zimierzu przy Krakowie przy ulicy Szewskiey 
w  kamienicy pod L. 7 5 — W dniu 1 6  Sier­
pnia r. b. i następnych przez publiczną licy­
tacją spizedawanemi zostaną. Chęć kupna 
mających na czas i mieysce oznaczone za- 
prąsza się. Kraków d. 11 Sierpnia 1832 r.

J g n a c y  Kopycittski K ,  S .
— ***».*—

Czesie l lic iu ^ e tr o to a .
W lA lio ittO S C I z P O C ZT Y  W C Z O R A Y S ZE Y .

P aryż 2 9  Lipca.

Marszałek S u it  powrócił wczoray wieczór
*  k ą p i e l i  M o B t - d ’ O r ,  i  d z i ś  z a r a z  o b j ą ł  s t y r  

m i n i s t e r s t w a  w o y n y .—

W c z o r a y  o  ś w ic ie  d n ia , h u k  d z ia ł  o -  
g ł o s i ł  P a r y ż o w i  d r u g i  d z ie ń  u r o c z y s t o ś c i  l i p ­
c o w e j ' .  O  k o ł o  p o łu d n ia  t y s ią c e  lu d u  u d a ły  

s ię  n a  p o l e  M a r s a  d la  p r z y p a tr z e n ia  w y ś c i ­

g o m  k o n n y m ,  ć w ic z e n io m  g im n a s t y c z n y m , i 

p u s z c z e n iu  b a lo n u . N a g r o d y  r o z d a w a n e  b y ły  

p i z y  o d g ł o s i e  r r ą b  i p o w s z e c h n y c h  o k la s k a c h  

d la  z w y c i ę z c y .  I g r z y s k a  i z a b a w y  n a  r ó ż n e  

p u n k ta  r o z d z ie lo n e ,  w s z ę d z ie  m n ó s tw a  lu d u  

ś c ią g a ły ,  r ó w n ie  ja k  z n a k o m it s z y c h  o s ó b .  Po 
g o d z in i e  5tey, d a ł  s ię  p o s t r z e d z  o g ó l n y  r u c h  

m ię d z y  m a s s a m i lu d u , k t ó r e  s ię  k u  g l ó w n e y  

a le i  z w r a c a ć  z a c z ę ły ,  w id z ą c  z  d a le k a  k r ó la  

j a d ą c e g o  k u  p o lo m  e l iz e y s k i in .  W i e ś ć  o  z b l i ż a ­
n iu  s ię  m o n a r c h y , j a k  b ły s k a w ic a  w  o k a  m g n ie ­

n iu  r o z b ie g ła  s ię  n a  w s z y s t k ie  s t r o n y , i  z a r a z  

p o r z u c o n o  ig r z y s k a .  W n e t  p r z y b y ł  k r ó l  

k o n n o  w  c y w i ln y m  u b i o r z e ,  o t o c z o n y  k r ó ­

l e w i c z a m i ,  z a  m m  z a ś  l e k k i  p o ja z d  w  

k t ó r y m  s ię  z n a y d o w a ła  k r ó l o w a  z  x i ę ż n i c z k a -  

m i. N a s t ę p u ją c y  z a ś  w y p a d e k ,  z r o b i ł  n a y -  

p r z y je m n ie y s z e  w r a ż e n ie  m ię d z y  lu d e m . G d y  

k r ó l  s p o s t r z e g ł  na d r o d z e  s w e y ,  w ś r ó d  t łu ­

m ó w  s p o k o y n ie  p r z e j e ż d ż a j ą c ,  w s z ę d z ie  w it a ­

n y  r a d o s n e m i o k r z y k a m i- :  *\iech iyje król!
ż e  o d d z ia ł  g w a r d y i  m u n ic y p a ln e ’  k o n n e j ,
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ejiciał mu drogę torować, krzyknął na nich 
zdaleka: »Na bok gwardya municypalna ,
na bok!» Słowa te były hasłem nayrado- 
śnieyszych uniesień i okrzyków; tłumy oto­
czyły monarchę prówadząc go z rozczuleniem 
i słysząc z ust jego wynurzenie pociechy ja­
ka mu przychylność i miłość jego- ludu spra­
wia na sercu. — Takież same uniesienia i 
okrzyki towarzyszyły królow ey i królew nom 
Była , to chwila dowodząca, do jakiego sto­
pnia poziome.są i nikczemne nadzieje garst­
ki źle myślących, jak bezsilne są zamachy 
demagogów i anarchistów na poróżnienie do- 
bi ego króla z narodem.— Wieczorem cała 
stolica illuminowaua wspaniale, spalone nay- 
przepysznieysze fajerwerki, .wystawiały cza- 
rodzievski obraz, harmonii serc wszystkich. 
Spokoyność oni na jednę chwilę nigdzie zamie­
szaną nieb} la. Naproźno pisma oppozycyine 
bijąc zawsze w jeden punkt uchybienia:, ze 
niebyło żałobnego nabożeństwa zapuległych, 
jakby w chwilach radość., koniecznie pogrze­
bowe obchody potrzebne b}l},naprózno usiłują 
w opacznem świetle, wystawiać tę urocz} 
stość. Kto byl jey naocznym świadk;ein, nic 
więcey w nich niewyczyta, prócz zazdrosney 
ironii i nieszczerośoi.

Dnia oO Lipca.

Naypięknieysza pogoda, towarzyszyła yvqzPt 
raj rewii, którą król odbył z osadą paryzką, 
i gwardyą narodową stolicy i jey obwodu. 
Następające woyska. miały w niey tu,cżpstni-r 
ctwo. Piet wsza dywizya piechoty pod do- 
wództwefli jenerała porucznika ,hr. Bogueb, 
składająea się z półków 1. 16. 38 i 42 pie­
choty linijowey; — druga dywizya piechoty 
pod dowództwem następcy tronu xięcia Or- 
leans, składająca się z półków 3. 12. i 14 
lekkiey i 25 piechoty linijowey;— 11 póik 
artylleryi z nowym pociągiem (Iraiu) przez 
króla Leopolda w. podarunku przysłanym, pod 
dowództwem jenerała Gourgaud; dw.ie dywi- 
żye kawaleryi pod dowództwem jenerała po.-_ 
rueznika barona Gerard i hrabiego Colbert. 
Ogół - woysk nielicząc w to gwnrdji 
narodowych wynoszący około 35,909 ludzi i
9,000 koni, dowodzony byl naczelnie przez 
jenerala-iporucz.iika hr: Pujul. Woyska zay- 
lnowałj wedle z wyczaj uf całą przestrzeń, bul- 
lewftrów od Basriere du Trone, ni do luku 
zwanego Etoile, po jedney stronie woyska od 
linii, po drugiey gwardye narodowe, mające 
na czele marszałka Lobau. Jego Królewska

Mość wyjechał z pałacu Tullierjów o godzi 
nie 10 i gdy w orszaku świethegc sztabu 
wzdłuż wszystkich liuii przejechał} rozkazał 
woysku defilować przed sobą na placu Ven- 
dome.-- Wieczorem wszystkie teatry były o- 
twaftę i cały Parjiż (oświecony. Świetny fa­
jerwerk spalony na moście zgony, ( p o n t  d e  

l a  Concorde,) zakończył uroczystość. —
Dzienniu Trybuna, z o s t a ł  w c z o r a j  ol raz 

S k o n f i s k o w a n y m .  —  ,
—©«©—

A t l S m A .  J „
Wiedeń 2G Lipca*,

»Dziennikarze czynią wiele nadaremnych 
usiłowań. Tak głoszą, że ptiłkjownik dePro- 

„kesz miejsce radcy nadwornego de Gentz za­
stąpi; co zdaje się bydź rzeczą do prawdy 
niepodobną. P. Prokesz posiada znakomite 
talentu i przez swe podróże - do Levv.mtu‘i 
Egiptu, 4cb tomach opisał, zaszczy-

, tnie często, byl wspominany byt on przezna­
czony udać rię jz 'Florencji do ' Grecy,i w Ey ~ 
plomatycznem posłannictwie, .jeifeliby tam Sta* 

^7>zą(j3stan^vion jtnk *•'zpstntT' "HIW prawdzie" 
bydź możo, że w cesarskiey taynęy kancelfa- 
rji otrzyma posadę, gil/.ie odjśmieici Floretu 
jpdno miejsce nie jest obsadzone "Ale żeby 
wynagrodzić, stratę £. ,Gent*. jjwiyicttornieho- 
W’i, do tPgu potrzeba Większego 'lioświadczo- 
nia i wykształcenia, niz* H. ,de Prokesz od 
czasn, gdy byl ad jutunteo naczelnym wo­
dzu, xięciu .S.ęliwarzenb.ęrg, naj>vdź,»

Zr, owij .dążą q(.d?iąlj w.uyskją austryą-

 ̂ -* .

•I n  A  N fC  X  <v.

pMtri 2 6  I.ipi-N.
Nioętlandzki poseł ba ra n Fagcl złożył kró­

lowi na onegdnyszey .au dyencyi pismo swego 
monarchy, jako odpuwjejlź. na pismo, odwołu­
jące posła naszego barona Durand de Mareuih 
z Hagi, dla zastąpienia gięcia Talleyranda 
podczas jego niebytności_\v Londynie.

Od wczorajsza biega wiadomość, ie rząd 
postanowił opuścić Ankonę.

Mówią, że z wydziału pocztowego odda­
lono 42 urzędników’, których uważano za 
stronników przesztey dynastyi.

Z Tuloni. poci dniem 19. donoszą, że bryg 
Kometa przeznaczony do -lAnkony, .odebrał 
rozkaz udania'się do Trypoli dla odebrania
890,000 fr., które się jeszcze - od.Bąja rzą­
dowi fraucuzkiemu należą. Okręt liniowy
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Marengo ma 6u0 ludzi z 66go pułku linio­
wego prżewiiść do Oran, aby p;rzyspitszyć 
ufortyfikowanie tego miasta.

Słychać, ze.i..ar»«.ałekSouu z kąpieli y Mo.i • 
Jor powtórzył wniosek, już, raz ;przed wyja­
zdem jeszcze lczynipny, a ,\vó wcẑ js odrzu­
cimy, o mobilizacją 300 .batalionów gwardyi 
narodowej* lecz i tą. razą ministrowie po dłu­
gich i.ozjpfąwąch wniosek t̂ n ôdrzucili. Spo­
dziewają się, ze Soult zu powrntęin sw nim 
będzie po raz tr.zeci wnosił tenpyojekt.

Gazeta zapugecza,' ze'Francja względem 
Aigieri .przy jęła -na 'Siebio pswire zobowią­
zania/i twierdzi zipewnością:, iz ani' xiązę 
Polignac, ani ;xią«ę Monunoi eivoj-Laval, pier- 
waay.; prezes rady ministrów, - drugi, poseł 
Francyi w owy ńiu czasie, nic w tym względzie 
nie przynz-fekli. p(uft ..nu Im

Frahće Niriiuetle zawiera w swoich osm- 
stnich dwóełi1 numerach, dwie rozprawy pu­
blicysty Fonti.ede w feordeaiiX, nad położe­
niem trraźnieysz un Francyi, i naó mini ste­
li ani wybranem z pośród członków oppozy- 
cyi. (Udzielamy ni niektóre wyciągi z tych 
dwóch artykułów.) W jednym z nich mów;
0 sposobie wyborów we Frartćyf, jak nastę­
puje:'— >Frhriciiz z natury ś\vo0$'ma dale­
ko więcê  skłonności do towarzystw i roz 
koszy życia politycznego. To nsposokienie 
ma swoją dobrą i złą stronę. Francuzi wszy­
stkie tak fizyczne, jak umysłowe swe siły,

, . -  *• • v u■' ■. . ' ' i ' , '  1/ » • . swyłącznie osobistemu interessowi poświęcają, 
rząd przeto i naród wspólnie meynogą utwo­
rzyć doskonałego związku. Nasi reforma to- 
rowie okazują w tym względzie nay większa 
niezręczność. Mojem zdaniem zasady repn- 
hlikanckie, lubo chwilowo pochlebiają naszym 
narodowym zwyczajom, szczególniey naszey 
próżności i życzeniom równości j bynajmniej* 
nieodpowiadają naszym obyczajom i interes- 
som ogólnym. Na dowód tego przytoczę tu 
instyfucyą sądów przysięgłych. Każdy z nas 
jest przekonany, ze gdyby członek sądów 
przysięgłych j za nieobecność nie był zagro­
żony honor jego obrażającym wyrokiem, i 
w skutku jego karą 500 frankową częstokroć 
sądy te nie mogły by mieć rnieysca. Jeden 
Wymówiłby się sieybą lub żniwami, diugi 
oprawą okrętu lub jego budowaniem, trze- 
ct prowadzeniem swojey fabryki, czwarty pro- 
cessem swego klienta, a piąty odwiedzeniem
1 Pielęgnowaniem swego pacyenta. Wystaw­

m y sobie teraz polityczny system , podług  
k tórego  pbyWntele bez ustanku  powinni bydź 
\v pogotow iu do m ianowania parów, deputo­
wanych , sędziÓYc i innych urzędn ików  s taną 
i to bezpłatnie , bo na  w ynagrodzenie wybor­
ców cały budżet niewystarczylby Lzapytaymy 
Się z sz czero śc ią ,  czy naród; je s t  do tego 
stopnja .napojony życzeniem ...wykonywania 
p raw  demokratycznych, iżby ci.oiął.p.rzepędzić 
czas r.r, publicznych m ie jsc ac h ,  ze  szkodą  
wdasnegu m a ją tk u  , .  sppk jynosc i  i in te ressu  
prywatnego. K tóż ,p jem, wi.e, żę w pp? 
dobnycli zgrom adzeniach, z n a jd u ją  się zawsze 
dumne samoluby, k tórzy  kosztem spokoynyph, 
ła twowiernych i m nie j  ubiegających się. oby- 

: w ąteli,  korzysta ją  zkażdey  okoliczności, aby
; swym tylko celonu dogodzić. .Oświadczani 

publicznie, że pip żnam dzi,elnieyszego środ 
k a  do i  ni s zcą e n i a ą v  olijp ś ci W uaszyny k ra ju ,  
j a k  zapro w adzenie insiytucyii republikanckicb.» 
Na tern rozum ow aniu  opiera jąc ęię P an  Fo.n;- 

. frede, ntrzyipuj'e w eddzieincy roęprayińę: że 
m inisteiyum z cz łonków  oppozycyi złożone , 
o s ln c b y s i ę  dl u 20 nie m o g ło , łub. .wtrąciłoby 

1 kfay  cały w stan. nay w ięk sze j  anarchii W 
1 teraźnieyszem..nąszęin położeniu, mówi, n a j ­

świętszym obow iązkiem  każejegp dobrze, my- , 
' ś lącego, po rządek  i w olnośćkochającege F ran  

cii z a j t s t ,  użyć p»/.clkicb tyjk njpiąlny eh jak. 
pblitycznych s iL , . aj^y oppozycyi nie dopuścić 

, wstępu do ministerstwa.

Słychać, że między naszym rzą d em  i an ­
gie lskim został zawarty  uk ład  tayny wzglę­
dem no wey dostawy broni palney; m ó w ią ,  
iz w. tym celu, wysłano ajenta d o . Londynu.

Lord Granyłlle miął dpia 23 b.; «. długą 
naradę z ministrem spraw zagranicznych W.zglej 
dempnteressów 3elgii i HoIIandyi. r<1

A koers 20 iLipca-

Sąd przedsięwziął przegląd zam ku  la 
R o ć h e ,  należącego do hr: Beaumont. W środ­
ku tego gmachn znaleziono skryty pokóy i 
piwnicę, z którey przez drzwi tajemne prze­
chodzi się do psiarni. W piwnicy tey znale­
ziono 1,131) ładunków zrobionych z gazety wy- 
chodząeey w Anjou z 1831 i 1S32 roku, 333 
nowych kul, baryłkę p r o c h u ,  7 strzelb kali­
bru woyskowego, broń myśliwską, i 3 k a r a ­
biny, które wszystkie prawie były opatrzone 
vt bagnety. Prócz tego, znlezionc kilka pi­
stoletów, szabel, szpad, toporów saperskich i t.d.

i — *##***,—
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B r ł j a e l l a  2 6  Lipca.

Vice- hrabia Villain przeznaczony na po­
sła do Rzymu, ma dopiero w pierwszych dniach 
sierpnia wyjechać. Baron Loe wysłany jest 
jako poseł do Wiednia.

JournaldA/ivers z powodu 67 protokółu 
konferencyi, twierdzi: źe król Holler.derski 
będzie się strzegł, odrzucić ostatnie propo­
zycje konferencyi, przyzwolenia bowiem w 
nich są zbyt korzystne; z nieh będzie umiał 
korzystać, nic nie przyrzekając, i do niczego 
się nieobowiązując tylko warunkowo, oczeki­
wać będzie upłynicnia terminu, i w owey 
chwili odmówić ratyfikacyi.

Tenże sam dziennik donosi, że na d. 27 
b. in. wezwana została ogólna rada municy­
palna w Antwerpii, w celu uchwalenia adres- 
su do króla, w którym ma bydź wyrażona 
obawa względem treści 67 protokółu, lecz 
też zarazem zaufanie w troskliwości monar­
chy o honor i interes s kraju.

Jatro wyjeżdża król de Littich Pan 
de la Gotellerie, królewski officer ordynnn- 
sowy, już tam wyjechał dla przyjęcia rządzą­
cego xięcia Sasko Koburgskiego.

Dwóch francuzkich inżynieiow przywie­
źli nowego wynalazku broń, i przedstawili 
ją tutejszemu rządowi, który kazał z nią 
doświadczenie zrobić. Rząd stara się, aby 
dwa nowe kanonierskie statki były wygoto­
wane, \
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w 1 1 : si c v.
5Iunicl» 5 7  Lipca.

Słychać, że korpus, który się uda za 
Ścięciem Otto do Grecyi, składać się będzie 
z ochotnikuw z pomiędzy woyska wybra­
nych; officerowie zapisują się na dwa lata, 
po których za powrotem o jeden stopień \vy- 
żey zostaną posunięci, jeżeli za granicą a- 
wans nie miał miejsca.

WŁOCHY.
M e s s e n a  4  Lipca.

Sycylia bardzo szczęśliwy rok ma przed 
gobą. Wszystkie owoce naypiękniey doyrza- 
ły, i zapowiadają nayobfitsze zbiory. To bez 
wątpienia złagodzi nędze klass uboższych, 
która niestety bardzo jest liczna. W Catania 
odkryto zamysł rabunku jaki w roku prze­
szłym miał mieysce, to jest zmówiło się 300 
do 400 osób, dla zrabowania majętniejszych

wspot-olywateli.— Głoszą nawet, że do te­
go miało należeć 700 do 800 osób, lecz że 
Sycylianie bardzo są hoyni w liczeniu, inaj- 
częściey dodawanie i mnożenie mają w uży­
waniu, tak dalece, że zwyczajnie od ich pu- 
dań odinaZuje się jedno zero, tyle przeto jest 
rzeczą pewną, że do o0 osób z icgai spisku 
sprowadzono do Catania, reszta zaś uciekła. 
Teraz inny jeszcze przedmiot zwraca uwagę 
szczególniey handlujących, to jest w krotce 
mająca wyniknąć woyna z cesarzem Maro­
kańskim, która w tych zwłaszcza czasacn, 
kiedy okręty neapolitańskie częściey niż kie­
dykolwiek zwciaśninę Gibraltarską wypływa­
ją, stanie się bardzo szkodliwą dla stanu ku­
pieckiego. Całym powodem do tey woyny ma 
bydz uplyniony czas haraczu, który królestwo 
Neapolitańskie opłacało, a młody nasz mo­
narcha, nie chce tak upadląjącey daninie hoł­
dować, Zgromadził znakomitszych officerów 
marynarki i oświadczył im, że od nich, zawi­
sło teraz, pomśtng się za wyrządzane dotych­
czas oyczyznie krzywdy i hańbę, i neapoli- 
tańską żeglugę od szkód zachować. Oczeku­
jemy więc uzbrojenia flotty naszey przeciw 
marokanoip.̂  Ĵiełatw o wierni jednak kupcy, 
nie wielkie maja nadzieje o tey wyprawie, 
przy.pominają sobie bezskuteczność podobne­
go przedsięwzięcia przed kilku laty przeciw 
Trypulis.

Neapol U Lipca,

Spełniły się wprawdzie piękne nadzieje 
względem obfitych żniw; pomimo tego nędza 
wielka w Sycylii panuje. Po odkrytym spisku 
w Catania, drugi przyszedł do skutku w po- 
ludniowey Sycylii, gdzi 5 cale miasto zrabo­
wane zostało. W Palermo dnia 28 Czerwca 
podobny zamysł tylko przypadkiem, odkryty 
został. Rząd stara się wynaleźć zaradcza 
przeciwko temu środki.

d o m e s j e n i e  p r y w a t n e .

Dobra w których znayduje się fabryka 
żelazna w królestwie Polskiem położone, są 
na lat pięć z warunkami korżystnemi do wy­
dzierżawienia.— Obfitują w znaczne łąki i 
obszerne pastwiska, dla powzięcia zaś bliż- 
szey w tey mierze wiadomości, życzący so­
bie wspomnioney dzierżawy, zechce się zgło­
sić do właściciela domu zajezdnego przy ulicy 
Floryańskiry \Vgo Staniszewskiego.


